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Spaczony wymiar 
Niemiecki* sfery repubulcańskie 

niejednokrotnie żaHły sie na są
du* met »t> niemieckie, wskazu
jąc. E wymiar sprawie*!liwości w 
Niemczech dyktują nie zasady 
jwawa, lecz upodobania nacjona
listyczne. 

Proces JafcuboAskiego. skanda 
Kczne procesy. » Iriórycń makre-
towani przez nacjonalisto* nie
mieckich połacy nie znaleźli wy 
miara spra wiedli woćci. służyć 
tnoćą jako dość wyraźny dowód, 
t e skarci niemieckich republika
nów sa aż nadto uzasadnione. 

Notować musimy nowy- fakt, 
świadczący o nastawienia sadów 

t ictwa niemieckiego wobec Poła-
6w. 
W sierpniu 1930 r. doszło w 

aiajajricu Gross-Schorrtz na Pome 
•Mii do sprowokowanej przez 

Spowiednic Gorgułowej 
' umie 

PARYŻ. 11.5. W ub. piątek j 
;ona Gorgułowa spowiadała v e 

w kościele Serca Je bisowego w I 
Monaco u kanonika Jacqaa% któ
ry następnego dnia cc zamarhj' 
na prezydenta Do^nr.era zmarł 
nacie na atak serca. 

Prasa fr2ncoska. łącząc oba 
te takty, zapytnje. czy żona Gor-
fulów a nie poczyniła kanoniko
wi jakichś reweiacyi które » y -
warły tak piorunujące wrażeń.e 
• a spowiedrrikn. że vnże po la 

Niemców sprzeczki między ro
botnicami polskimi a niemiecki
mi. w wyniku której zabity został 
potski robotnic Andrzej Gołdyn. 
a polscy robotnicy Franciszek O-
kupnik i Aniela Sobczak uiegi: 
pobiciu i ciężkiemu poranierhu. 

Prokurator niemiecki odrzu
cił swego czasu skargę przeciw
ko robotnikom niemieckan, rze- : 

komo z braku winy z ich strony. 
Starania, ahy sprawiedliwości sta 
k> się zadość, trwały aż dwa la-' 
ta: dopiero obecnie naskutek de
cyzji nadiprokuracora w Szczeci- | 
nie, ma być ponownie wszczęta; 
sprawa kanna przeciwko w in- I 
nym robotnikom niemieckim. 

Ciekaw-; jesteśmy—wobec tem
pa niemieckiego wymiaru spra-
ftłedłłwości •%- i e lat będziemy 
musieli jeszce czekać, aż dojdzie 
wTeszcie do rozprawi sądowej. 

Wyjazd Hanzałka Piłsudskiego 

Wczoraj zrana z dworca 
Wileńskiego odjechał do Wilna 
p. Marszałek Piłsudski. 

W podróży p. Marszałkowi to 
warzysza adiutanci. 

Pobyt p. Marszalka w Wlinle 
potrwa kilka dni. 

Spisek oficerów w Jugosławii 
Fałszywe pogłoski o krtto 

W Wiedniu krążą fantastycz
ne pogłoski o ucieczce króla z 
Belgradu i t. p. 

Pogłoski te są nieprawdziwe: 
król przebywa w stolicy. 

Prawdą jest tytko to, iż w n.e-
| których okolicach Jugosławii 

Pierwszy dzień Prezydenta Lebruna 
glosy prasy paryskiej 

WIEDEŃ. 11.5. — Teł. wł. — 
„Neues Wiener Estrabłatt" do
nosi z Mariboru, że aresztowano 
tam 4 oficerów jugosłowiańskich 
pod zarzutem przygotowywania 
spisku wśród oficerów. Spisek zo 
stał zdradzony przez przyjacół-
ke jednego z oficerów. 

Jeden z oficerów któremu i * !*• 
udało się zbiec został odnalez:o-1 BIAŁOOROD. 11.5. Agencja 
ny w* hotelu w Mariborze. w ' A v a l a donosi, iż rozpowszecłwiia-
chwili. kiedy żandarmeria wkra-jne zagranicą wiadomości o rzeko 
czała do jego pokoju, popełnił mych niepokojach w Jugosławii 
samobójstwo wystrzałem z re- są całkowicie bezpodstawne i 
wołweru. 'tendencyjne. (PAT). 

wybuchły rozruchy włościań-

PARYŻ. 11.5. Na powracające! 
go z Wersalu prezydenta Alber
ta Lehrun'a oczekiwał w Pałacu 
Lujcemburskim wieSci kanclerz 
Legji Honorowej gen. DubatU w 
otoczeniu swego sztabu. Zgodnie 
z dekretem z dnia 16 marca 
1852 r. gen. Dubail nadał prezy
dentowi repubHki Albertowi Le-
brun godność wieDciego mistrza 
francuskiego odznaczenia narodo 
wego. 

Po wygłoszeniu sakramentalnych 
słów: ,Panie prezydencie, uzna
jemy w Panu wielkiego mistrza 
zakonu narodowego Legji Hono
rowej", wręczył mu odznaki 
wielkiego krzyża i zawiesił na 
szyi wielki łańcuch stowarzysze
nia, poczem ucałował go. 

PARYŻ. 11.5. Prasa francuska 
omawia obszernie wybór prezy
denta Lebnm'a. 

Briining grozi światu katastrofa 
bronicie si rbi< »d votum nieufności 

BERLIN. 11.5. — TeŁ wl. — O-
caekiwana przez Reichstag z pew-
nem zainteresowaniem mowa Brfl 
ninga trwała półtorej godziny. 

Kanclerz mówił swobodnie, od
suwając od czasu do czasu manu
skrypt- by polemizować z wykrzyk 
nikami opozycji. W dziedzinie r> 

iliiyki zagranicznej ograntczył 
ffiac^u zmarł. ' jdo wyliczenia znanych tez niemiec 

Agteśyw tia mowa przeciw Polsce 
v Berffaie 

! BERLIN. II. 5. Z inicjatywy był sie wczoraj wiec. na którym 
* a n f niemiecko -narodowej od j poseł Freytagh-Loringhoven w y 
• K s E s a s a B B E S B S E ! głosił wybitnie antypolskie prze 

G e n e r a ł A r c h i n o r d j mówienie. 
Gdańsk i Kłajpeda — oświad-

j czyi poseł Freytagh - Loringho-
\en pozostaną nierozdzieinie 
zw aza-e z Rzesza niemiecką. 
N'emcy narodowe nigdy nic wy 
rzekną s e preten^yi do odzyska 

j na Gdańska. Pros Wschodnich i 
i Gńrnein ^a^ria. 

kich w kwestji reparacyj i rozbro
jenia: 

— W najbliższych tygodniach i 
miesiącach — groził szef rządu 
niemieckiego — kryzys światowry 
pogłębi sie gwałtownie, osiągając 
kulminacyjne natężenie. Jeśli mę
żowie stanu nie zdecydują się iia 
anulowanie reparacji i na przyzna
nie Niemcom równouprawnienia w 
dziedzinie zbrojeń, wówczas kata-

Wzamian za uwolnienie od cię
żaru reparacyjnego obiecywał Bru 
ning wejście przez Niemcy na dro
gę stopniowej likwidacji ograni
czeń importowych. Ograniczenia, 
stosowane obecnie, podyktowane 
sa troska o walutę. 

Rząd zdecydował nie dopuścić 
do zachwiania sie marki, nawet ko 
sztem-nowych ofiar. W przeciwień 
stwie do mnych krajów. Niemcy 
przeżyty już czasy najgorsze i o 
ile społeczeństwo zachowa nerwy 
•w nadchodzącym najcięższym o-
kresie. z pewnością nie będą kra-
iem. który pierwszy, lub jako je

den z pierwszych padnie ofiara fca 
tastrofy. 

Burze na ławach - narodowych-
socjalistów wywołał uśtep przemó 
wienia Briininga, w którym prze
strzega hitlerowców, żeby byli. po 
wściągiiwi w rozmowach z cudzo
ziemcami. ponieważ zagranica faN 
szywego może nabrać wyobraże
nia. że rząd, który nastąpi po o-
becnym, będzie bardziej kompromi 
sowy. 

— Zależy mi na stwierdzeniu — 
mówił kanclerz, — że każdy przy 
szły rząd Rzeszy w dziedzinie re
paracyj stać będzie na stanowisku 
tego. co powiedziałem już w stycz 

jniu i z rzeczowych względów te-
Igo nie cofnie. 

W toku reszty swych wywo
dów Briining zapowiedział rozpo
częcie w roku bielącym osadnic
twa 'rolnego na wielką skalę oraz 
uzasadniał rozwiązanie narodowo-
socjalistycznych oddziałów sztur
mowych koniecznością przeciwsta
wienia sie temu niebezpieczeńst
wu, zagrażającemu porządkowi pu 
blicznermi. 

Zresztą zabronienie szturmówek 
podyktowane zostało względem na 
kredyt zagraniczny Niemiec 

Mowę zakończył kanclerz radą 
dla narodowych socjalistów, żeby 
w dążeniu do władzy okazali wiek 
sze umiarkowanie w żądaniach i o-
bietnicach, ponieważ wzbudzanie 
nadmiernych nadziei u mas utrudni 
im przyszłe ich zadanie. 

Mowa Briininga spotkała się z 
przychylnem przyjęciem większo
ści izby. 

Odrzucenie wniosku nieufności 
dla rządu uchodzi za pewne. (My) 

„Le Petit JournaT stwierdza, że kon 
stres w Wersału zamienił sie we wspa
niałą manifestację narodową i działał 
w atmosferze smutku, wywołanej tra
gicznym zgonem prezydenta Doumera. 

„Le JournaT' oświadcza, że zwolm 
zaJiorzeniła się wśród senatorów mysi, 
iż każdy przewodniczący senatu iest 
Jednocześnie kandydatem na prezyden
ta republiki. Do tych motywów przyłą
czyły sie również argumenty wyższ«i 
natury. 

Przedewszystkiem zaznaczyła sie wy 
raźna dążność do zrealizowania po 
zgonie Doumera tmji na iaknaiszer-
szycli podstawach. Miało to być dowo. 
dem, ie nazajutrz po kampanii wybor
czej społeczeństwo francuskie zdolne 
jest zapomnieć o wszelkich niezgodach 
i zjednoczyć sie w obliczu poważnych 
zagadnień politycznych. 

„La Journee Indaslrielle" przypuść 
cza, że ieżełi radykałowie senatu po. 
pierali.łak gorliwie Lebrun'a, który- nie 
należy do ich stronnictw, to czynili to 
ze strachu przed możliwym, a nawet 
prawdopodobnym naciskiem źe strony 
kartelistów, który się wyraźnie zazna-

podćzas ostatnich wyborów. 
Zdaniem „Le Populaire" nie ulęga 

wątpliwości, źe radykaB senatu, wypo
wiadając się na korzyść Lebmn'a, p̂ zie-
chytrli się tent samem na stronę kon
centracji na bardzo szerokich podsta
wach. 

Jest to jeden z powodów, dla któ
rych socjalistyczna grupa parlainejrtaT-
na odmówiła wzięcia w nie) udzrałn. 
Socjaliści nie chcą koncentracji i nie 
mogą s+ę zgodzić, ażeby zaraz po )ef 
zamknięciu cała kampania wyborcz* 
poszła w niepamięć, ażeby wypowiedzi* 
na przez naród wola nie brama była W 
rachubę. 

Socjaliści głosowali • przeciwko Le-
brun'owi, jako symbolowi unjir narodo
wej, potępionej przez ostatnie głosowa
nie narodu francuskiego. Socjahści nie 
zgodzą się na żadne zmieszanie ich * 
Flandinem, Layalem, ani też z s.wlemł 
większością", przeciwko której wypo
wiedział się kraj. Stanowisko soclałi-
stów jest pod tym wŁględem iasne < 
wyraźne. 

Sojusz sowiecko-włosko-niemiecki 
w podkomisji lotniczej w Genewie 

Nawet bezbronne Niemcy znaj 
i da s;?c dla ochrony swego stanu 
' povadanTa. W tej woli zbioro

wej. zmierzającej do odzyskania 
utraco-iych obszarów ikw : cały 
sens obecnych wa'k wewnetrz-
ijj| - poetycznych, których ce
lem ma *n-ć utworzenie rządu, 
mogącego stanąć na czele naro-. „ ,_, . 
du w akcji zewnętrzne - nołttycz _jcit)l G ( U ń s k - ^-wk^ 

i ncj. • nie zwiał jeszcze dotychczas za grabi o 
n « - J „ „ . A . . . . „ h . J n i ^ h , I n v Przez PoWkę, to nie jest to skutkiem 
Bez Obszarów wsebodmen. Z | w n ^ - e | potMvki. paJlw Kanclerzu, lecz 

naesktem oświadczył mówca.! » v 

Hitler rządzi w Gdańsku 
wedle Kwełsffi z Rekhstiojo 

BERLIN, 11.5. — Teł. wł. — 
W czasie dyskusji w Reichstagu 
poseł narodowo - socjalistyczny 
Goering motywował wniosek o 
votum nieufności dla Brunłnga: 

Niemo- n i e m w f lstniet-. 
trrar otmmator i ecta<w • Odzyskanie utraconych zi 
n i l i h m mn FrjBLK > uel nti | jest warunkiem odrodzenia wie 

w.j.ico-ii; !>i--:3*k'. - r«!<<'r- » ; kich Niemiec cesarskich-
^a-rźi -» I9IS r. 1 

EuTopyu. 
Poseł centrum Beli tiżył m. tn. 

następującego zwrotu: 
— Jesteśmy za polityką trwałego po 

kojo, zwłaszcza w stosunku do Brancjf 
(sic!!!). Pokój ten jednak musi ozna-

j czać całkowitą likwidację wojny. Na-
mówca, I sźym braciom w Kłajpedzie i Gdańsku, 

którzy pozostali wierni swemn narodo
wi. — mówił pos. Bell, należy się po
dzięka całych Niemiec. Miarodajne 
czynniki niemieckie z całą energją chro 
nić ich będą przed ponownemi gwałta
mi. 

Następnie przemawiał kanclerz 

« em fali narodowej, kiórąśmy wy 
] «oła.i w Gdańsku, a która wybuchła 

m| iam z całą ży»-oło»'OŚcia z chwilą po-
j-wienra s'e Hitlera »• W. Mieście. 
OMrzejamy! Iskra, rzucona w Gdańskum.,..__ H A - = „ « „ _ J „ : „ 
w>»-ołać może groźny wybech. k ,6ry»Tinjng którego mowę podaje 

Rwe przcdfirioty do analny 
SeosK.j w procesie 

LWÓW, lL5u — TeŁ w l — Do 
ego Zakłada Higieny w 

wysłano klka nowych 
Ootgono-

prze*c;eradło z łóżk-.. 
r—tontomBO i. p. Ł>- lprzedm^o!ó^k•. dokonana w Warsia 

drugi wstraąśnte podstawami m y osobno. 

W Hodrzeiowskidi zakładach 
grozi strajk ogólny 

Na tle zwłoki w -wypłacie za
robków w hucie Młlowice w So-

Jsnowcu doszło do ostrego zatargu. 
na liza śladów krwi. znajdujących 
s-ę na tvch przedmiotach. 

L ^ o w f s e t ^ f f i t ! ^ ! ^ ^ KZ™\ > = M 
że analiza poprzednio wysłanych ciii pracę. Delegacja udała sie do 

idyrekc;!. gdzie otrzymała zapew-

płacone o ile zakłady modrzejow 
skie otrzymają pożyczkę. Po o-
trzymaniu tej odpowiedzi robotni
cy przystąpili do pracy, jednakże 
panuje pośród nich wielkie rozgo
ryczenie i spodziewany jest ogól' 

poszewkę z poduszki i I wie, n:e 
d. Dokopana będzie powtórna a- Inlków. 

dała spodziewanych wy-

U reszcie na lądzie... 

jilenie. że zarobki ich zostaną wy I ny strajk w zakładach. (S). 

DeportaiKi z „Chaco" 
• i p i u u e i ł M wełwj itope Jodo do dowjow 

Gdr».J*' 

GDYTłlA, 11J. — Dziś o godz. S 
i pół rano odjechał z portu gdyń
skiego do Kłajpedy okręt argentyn 

Iski „Chaco". Statek zatrzymał s'e 

I w Gdyni, cełem zaopatrzenia się w 
ropę. 

i Władze poMrie przejęły ze stat-
Iko 10 deportantów, a nie 9, jak za
mierzano. do Szlomy Szuka, 

jnasywały się początkowo wątpli-
jwości co do jego obywatelstwa, 

j .które potem dopiero wyja-śniono. 
] Władze bezpieczeństwa przepro 

( i wadziły dochodzenie i stwierdziły, 
ie wszyscy deportanci są obywate 
lami polskimi, nie popełnili żad
nych przestępstw ani kryminal
nych ani politycznych na terenie 
Pokki, a zostali wysiedieni z Ar-

igentyny jedynie na skutek przi-
okretw -Chaco". Mory onerdai zawiną! do Mepstw polity«iiych popełnk)-

*yw»«!e po'scv. zn»tal« przyjęta przez władze por*:e. nych w srosonlra do Argentyny. 
nu okręr pod t t r t t policji poltkjd w porcie , \Vobt. tego dziś rano deportan-

tdyiikaa. /ci zostab zwołnienJ z aresztu, w. 

którym osadzono kii po 
nhi na brzeg i wypuszczeni na 
wolną stopę. 

Dziś wieczorem po otrzymaniu 
bezpłatnych biletów kolejowych w 
urzędzie emigracyjnym wyjeżdża 
ją wszyscy do miejsc swego zamie 
szkania. 

Garkowienko 

GENEWA. 11. 5. — Te!, wł. — 
Dziś ukończył swe prace podkomi 
tet komisji lotniczej konferencji 
rozbrojeniowej. 

W toku obrad podkomitetu prze
jawiło się współdziałanie taktycz
ne delegacji Z.S.R.R., Niemiec i 
Włoch. 

Tendencją grupy sowiecko-wlo-
słco-niemieckiej było opracowanie 
takiego raportu, któryby przypisał 
lotnictwu wyłącznie charakter o-
fensywny, a nie obronny. 

Grupa ta dążyła do tak wyraźne
go potępienia lotnictwa wojskowe
go, jako rodzaju broni obronnej, że 
w konsekwencji musiałoby to pocią 
gnać za sobą całkowite skasowa
nie lotnictwa wojskowego. 

Tendencje tej swoistej grupy nier 
miecko - sowiecko - włoskiej zo
stały sparaliżowane. Delegacji pol
skiej udało sie przeprowadzać tezę 
zasadniczą, polegającą na zwróce
niu uwagi konferencji rozbrojenio
wej na niebezpieczeństwo lotnic
twa cywilnego i na łatwość uży
cia go w razie potrzeby dla celów 
wojskowych. 

Delegacja polska przeprowadzi
ła ponadto tezę, że jedynem kryter 
jum zdolności ofensywnych apara
tu lotniczego wojskowego jest je
go ciężar własny. 

W sprawie tej delegaci nasi zna
leźli się we wspólnym froncie z de
legacjami Japonii, Frainćji i Wie> 
kiej Brytanji. 

Preleht policji paryskiej 

p. Chiappe. który wedlusr obiegających 
pogłosek popełnił samobójstwo w 
związku z zamachem na prezydenta 

Daumer'a. 

Ambasador turecki ciężko raniony 
w katastrofie samochodowe! pod Weimarem 

BERLIN, 11. 5. — Tel. wł. — 
W poWiiżu miejscowości Lege-
feH pod Weimarem uległ kata
strofie samochód, w którym znaj 
dował się ambasador turecki w: 
Berlinie, Kemal - Eddin - Sami 
Pasza, generalny konsul tureckŁ 

w Berlinie dr. Menzing wraz t 
żoną i córką. 

Ambasador turecki ma rozbita, 
czaszkę, generalny konsul, dr« 
Menzing oraz .żona l córka Jego 
sa bardzo ciężko ramii i znajdu-' 
ją sie w szpitalu w Weimarze. 

Okręt widmo 

JKR6LEWIEC. 11. 5. — Tel. 
wł. — Kilkutygodniowe zawody 
zapaśnicze zawodowców o mi
strzostwo Królewca zostały za
kończone. Mistrzem Królewca 
został Polak Garkowienko, Dni 
gie młejsce zajął Hans Schwarz 
(Niemcy), trzecie — Tornow, Poi 
lak, wy^ępufecy w barwach 
Finlandii. ' 

U 
.Clttcu w drudjc do portu 
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Jak iwtfdfriiowiK. niinistefslwa 
frtfnkl Irwlsjl tspmrił*" a atfaimstncfl 

Ju na wydziały. Jch organizacja we 
wneirzna byłaby mniej lub więcej 
płynna i zmienna i łatwiej, nrż dzi 
siaj dostosowana do aktualnych po 
trzeb ministerstwa. a przez lo i 
bardziej oszczędna w jakości 
Ści etatów. 

Sa. lo dopiero wnioski komisji i 
przedmiotem rozważań rady mini
strów jeszcze nie były. Nie przesą 
cza a, wiec one jeszcze niczego. 

Ministerstwa nasze nie są je
szcze należycie i jednolicie zorr>-
Łzowane. Przyjęło się. że co do 
wewnętrznej organizacji minister
stwa. głos decydujący ma mra:-
«er. Stąd powstała pewna dowol
ność iorm organizacyjnych, która 
doprowadziła do zbynuej rozbodo 
mry machiny ministeriałnej. 

Nad zagadnieniem tern obraduje 
oddawsa koms.a dia usprawnie
nia adm:nrs:rac;i. Dyskusja dopro
wadziła do szeregu wniosków, któ 
ze Tr.otr.3 w najogólniejszych za
rysach streścić tak: 

Konieczne jest zastosowanie w 
naszej admn.stracj: instytucji wy
próbowanej w państwach o starej 
administracji. — instytucji gaaine-
iów politycznych ministra. Insty™ 
cja ta pozwala na pogodzenie po-
J:rwrz3ezo charakteru ministra z a-
jwiitycznoścrą kadr administracyj
nych. pozwala ministrowi prowa
dzić pólityfce gabmem. który repre 
cenmje. bez dokonywania zmian w 
zawodowych kadrach urzędni
czych. W skład gabinetu ministra 
.wchodziliby urzędnicy polityczni, 
itórzy w zasadzie przychodzą i u-
stępają wraz z ministrem i którzy 
_„ jego bezpośrednimi pomocniki-
zni w polityczne™ kierownictwie 
ministerstwa. 

Pomocnikiem ministra w iacho-
jwem kierownictwie ministerstwa 
fcyłby fachowy podsekretarz sta
ro. faktyczny i stały kierownik mi I 

_ _ _ _ — — _ — — — — — — :-c — 

Zjazd atmmszi kolei 6. Ś'gsk - GtffBia 
Detegafja potska z • • » • • &*PsH«n na czele 

zlś, w czwartek, odbędzie" przedłóżv akcjonariuszom ńo za 
w Paryżu doroczne zgroma-; twierdzenia sprawozdanie "z dzia 

ćzenie akcjonarjuszów „Towa- łzinoścl za okres zeszłoroczny. 
rzystwa Kolejowego Francusko-1 Ponadto omawiana będzie 
Polskiego". kiÓre — jak wiado-i sprawa udzielenia zarządowi u 
mo — otrzymało od rządu pol- j poważnienia do zaciągnięcia po-
skieeo koncesję na budowę l.nj życzkl w drodze ertrsj: obli?a-
koiejowej Gó~y śląsk — Gdy-jcyt 
»j-Ł Na posiedzenie udała się dele-

Na posiedzeniu tem zarząd gacja polska z pods. SL Czap-
I skini na czele. 

, - i g - t 

Białe kroki wracaia tło Polski 
po dfagołctalej i lmoll • biMotekadi Rosił 

Iristentwa. Podlegałoby mu bezpo 
jirednio „biuro kierownictwa" po-
•mocniczy organ ministra, jako kie
rownika danego resortu. 

I Wreszcie istniałyby departamen- . . 
|ty: różniłyby się od dzisiejszych I Biblioteki Ptrbłicznei 
tem. że nie miałyby stałego podzta ! dzie 

Delegacja polska w mieszany" 
Komisji Specjalnej w Leningradze 
nadesłała do Warszawy transport 
druków, rewindykowanych na pod
stawie traktatu ryskiego z b. ces. 

w Leningra-

Druki te. w ilości około 3.000 
pochodzą z księgozbioru Załnsk:ch, 
z Tow. Przyjaciół Nauk i z bibijo-
tek rozmaitych wyb.tnyeh osobi
stości historycznych, jak pryp^asa 

ik> | St Karnkowskiego, J. Niemcewi
cza, Staszyca, jen. Dąbrowskiego 
i innych. 

Zbiór ten zostanie przekazany 
Bibliotece Narodowej w Warsza
wie. która c edawno otrzymała re

windykowany z tejże Biblioteki Pu 
blicznej w Leningradzie kolescie 
najstarszych druków z XV v,. t 
zw. inkunabułów, stanowiących 
rzadkie okazy sztuki drukarskiej 
na zachodzie 

W nadesłanej partii zwracaj.1 
uwagę incunabula catenata — śre
dniowieczne druki z łańcucham. za 
pomocą których ksieii były nie
gdyś przykute do pulpitów bib';o-
teki klasztoru Benedyktynów na 
Łysej Górze, skąd pochodzą.. 

Ksiąg takich otrzynahśmy 5 na 
ogólną liczbę 16. posiadanych przez 
b. ces. Bibliotekę Publiczną w Le
ningradzie. 

Wciągu 30 dni ani jednego Japoftayka 
Scfsla raaksatla Szanghaju. 

MOSKWA. 11. 5. Przewidz'a-] Decyzja ta powzięła została w 
ne ugodą szanghajską zaprzesta 
nie bojkotu antyjaponskiego w 
Chinach napotyka, wedle don'e-
sień sowieckich, na opór ze stro 
ny opinji. 

Lisi antyjapońskie w Pekinie ii 
Tientsinie zaznaczają, że umowa i 
szanghajska obowiązuje Jedynie] 
Nankm. Bojkot będzie kontynuo} 
wany w charakterze protestu 
przeciw agresji japońskiej. 

TOK JO. 11. 5. Rząd japoński 
postanowi! wycofać w ciągu dni j 
30 wszystkie swe wojska, zr.aj-: 

1 dujące się obecnie w Szanghaju. 

Senat gdański w walce z harcerzami 
protest Komisarza Generalnego Rzplitei 

Senat gdański odmówił wyda 
nia pozwolenia na odbycie zloic 
harcerzy polskich z okazji uro
czystości gdańskiego huica 
skautów po-skich, powołując się 
na zakaz zgromadzeń pod golem 
niebem o r a na zakaz dla człon 
ków zagranicznych politycz
nych organizacyj noszenia mun

durów. Senat zakomunikował ge 
neralnemu komisarzowi Rzeczy 
pospolitej Polskiej, że dla pol
skich organizacyj skautowskich 
wyjątku czynić nie zamierza. 

W związku z powyższem ko
misarz generalny Rzeczypospo
litej Polskiej wystosował do se
natu gdańskiego pismo, w któ-
rem podkreśla, że przepisy o 
mundurach organizacyj polirycz 
nych nie mocą być stosowane 

do ubioru skautów, traktowa-1 trzeć się można dążeń wywroto 
/C7VCtk-".'",h ! W T r ł i t l i cfrtciwi.lrti Art c fofn łn -.i-n nych- z sympatią we wszystk;ch 

prawie krajach świata i stano
wiących organizację apolitycz
ną. 

Organizacja skautów, służąca 
idei zbliżenia międzynarodowe
go, musi pod względem ubioru 
być zupełnie inaczej traktowa
na, aniżeli naprzykład pewna or 
ganizacja polityczna, w której 
programie politycznym dooa-

Płacimy w maju! 

wych w- stosunku do statutu woj 
nego miasta i której członków 
spotyka się w mundurach na u-
licaćh Gdańska. 

W końcu pismo komisarza tre 
Rzplitej Polskiej pod

kreśla, że naprężona sytuacja 
wewnętrzna, na którą powoły
wał się również senat, nie jest 
następstwem rzekomej kamp3iiji 
prasy polskiej, lecz skutkiem ak 
cji zupełnie innych czynników. 

Dowodem tego sensacyjne a-
larmy. rozpowszechniane ostat
nio w części prasy zagranicznej 
przez specjalnie sprowadzonych 
korespondentów. 

Awantura na zebraniu ZAIKS-a 
Zarżał sirzeRłnrierzeila 200.9OT zt 

Zwią-inegł w czyr.uościach), który po-
w sce !s-s-.vił zarzai-łai zarzut siatszowa-

Na wamem zzrett^dze-
jku Atrorów i Ki—aozycrów 
ri-cznych, odby.en we w:ore'< w * r.ia bilansu, a nawet nie wyiieze-
sal: stowa-zy?ze-:a Techniów '-.a s:e z poważnej sumy 200.000 zł. 
{Czackiego 5)" w Warszawie, do- i W odpowiedzi na wystąpienie p. 
tzło do wielkie: awantury. Saliny zarząd zaproponował ze-

Podniesioro m!ancwicie zarżały, braniu wy!o-:enie komisji, któraby 
4e koszty admir::r:racy:ne pocbłi-'za.eła s;e zbadaniem zarzutów czy 
f!ia'ą od 40 do f>> r roc tantiem, i n:--ycn przez p. Sulimę. 
raisżnych an-orc-.-:. Jednak -głów- j Kcrr.:s;a zestala wybrana 1 przy 
rą sensacją zeb.-aria byk) wyssą- jstapio-.o do pracy- Akcra komisji 
r-enie p. Juliusza Statrr.y (członka .rra być nkoćczona w ciagn najda-
ZAIKS-u i jecioczeinie pracowni- ile; 3 dni. a wysiki ogłoszone będą 
>ta tej Lnstymc;;, ostatnio zawiesza'publicznie. 

i r-c 

Zamiast 1000 zł. tytko 666 zł. podatku 
Przyznane ostanio przez rząd O ile zaległość nie zostaniet 

ulgi w spłacie podatku przemy-, spłacona dobrowolnie do końcai 
słowego dają płatnikom tego po sierpnia, będzie ściągnięta w droj 
datku sposobność do szybkiego j dze egzekucji, przyczem płatnik 
uwolnienia się od poważnych] zmuszony będzie zapłacić nietyl 
często zaległości. I ko zaległą sumę 1.000 zł., lecz i. „ , . , , . , 

Ulgi sa.bardzoduż^e.Znustruje kary za zwlokę, wynoszące - L ^ f pr^eT t^ltc))" a^ 
to najlepiej przykład. Płatnik., ts-m przykładzie kwotę 420 zł. d y fat sze rzy 2 - złotówek A-
który posiada zaległości w pod.: po półtora procent mieś., nie li- doli Bromberg (Pańska "84), b. 
przemysłowym od obrotu za cząc kosztów egzekucyjnych. O-, przodownik 6 komisariatu P. P. 

zółem więc płatnik będzie mu-jjest człowiekiem bardzo zamoż-
siał zapłacić 1.420 zł. zamiast! ny™-
666 zł^ gdyby zapłacił je dobro
wolnie w maju, a więc 9 754 wię 
cej przy stimie zaległości 1.000 

Reszta zostaje; zł. 

uwzględnieniu opinji świata, ce
lem wykazania, że Japonja nie 
ma żadnych ambicyi terytorial
nych. 

Wysyłając swe wojska do 
Szanghaju, Japonia, jak głosi ko 
munikat min. spr. zagranicznych, 
nie kierowała się żadnemi moty
wami zaborczemi. W Szangha
ju pozostanie Jedynie niewielki 
kontyngent marynarzy dla ochro 
nv obywateli japońskich. 

Jakkolwiek istnieje nadzieja, 
że Chińczycy przestrzegać będą 
ściśle warunków zawieszenia 
broni, Japonja cjynić będzie 0-
pinję innych mocarstw i świata 
całego odpowiedzialną w razie, 
gdyby w wyniku wycoiania 
wojsk japońskich zarysowała się 

I nowa groźba i niebezpieczeń
stwo dla Szanghaju. 

Japończycy — oświadcza w 
• końcu komunikat — rozumieją, 

że przyjęli na siebie w Szangha 
obronę innych narodów, a ścią 

gtięli jedynie na siebie niezado
wolenie całego świata. 

Połaczenfe ministerstw 
na Radzie ministrów 

Na najbliższem posiedzeniu 
Rady ministrów rozpatrzone be-
dą projekty połączenia mini
sterstw rolnictwa i reform rol
nych oraz komunikacji i robót 
publicznych. 

Projekty te wejdą w życie na' 
podstawie dekretów Prezyden
ta Rzeczypospolitej. 

Fałszerz dwuzłotówek 
członek oolicy nego Hubu łowieckiego 

1929 r. w sumie 1.000 zł, może 
ja zlikwidować w maju kosztem 
tylko 666 zł, w czerwcu j lipcu 
może zlikwidować tę zaległość 
kosztem 740 zł., a w sierpniu — 
kosztem 800 zł 
umorzona. 

Miasto 7-milIardowego budżetu 
Katastrofalne położenie Nowego Jorku 

GIEŁDA 
GIEŁDA WARSZAWSKA IBaaJra Gospod. Kraj. 94.90 (zL 161-'S); 

Wifaty I dewizy 7 proc. L. Z. Bank» Gospod. Kraj. S3J5 
DiUry S3Ł ZSedn. ŁS5 l pot: Ho- (w proc.): 7 proc. oMit Bank* OJSP. 

Uadn 361.15: Loodra 3Ł80; Nowy Kraj. 832S (w procJ: 8 proc. L Ł B a 
Jork Ł®7: Nowy Jork (kabel) &90Z:: ku RCJWCO «00 (zL 161,66); 7 proc 
Paryl 35.13: Piata 26JS: Szwajcaria L Z. Bi-lsu Roln. 83JS (w proc): 7 
174J0; Sukkoba M9J»; Wtockr 45-90- Proc L. Z. ziem. dolar. 5ŁO0 — 53JS0 

Piptecr procesowa I (w proc.); 8 proc. L Z. ziem. 50JM (w 
7 proc pot. łtabî zacyjBa « J 5 — | proc); A ! pol proc U Z. zSenu 3Ł75; 

— 49J00 (W proc): 4 proc poi. 5 proc L. Z. m. Warazawy 4&DO: 4 1 82X0 — 49X0 
rrWCTJrcyłaa terłjwa 96i»,-
poe. k4westycy4aa 88-50 — 

4 proc. 
89J0; 4 
dolar wa 

47J6 — 4BJ0 — 47JD0; 5 proc koower-
sylw MM: 8 proc L. Z. Basfca Oosp. 
Kraj. K00 (d. ML68); 8 proc otriti 

ANTONI MARCZYŃSKI 

pot proc U Z. m. Warszawy 44J0: 8 
proc L Z . I L W i r s a n » - * — W-?5 

— 59JS; 10 proc L. Z. Bi Siedlec SIM 
— S3M. 

Akcl* 
Bask Pobti 70X0. 

bkny Jork w tym rPku ma re
kordowy budżet w dziejadi s»-e-
go istnienia, sie^iaiący 7 miljar-
dóv złotych. 

Budżar. ten zrównou ażono przy 
pomocy pożyczek i podarkowi 
Na r'.e kryzysu podatki te są nie 
do zniesienia. Z draziej strony 
bankierzy zawiadomili burmi
strza, Jimmy Walkera, że nie da
dzą na przyszłość żadnych pienię 
dzy, jeżeS w gospodarce miasta 
nie będą przepro»adzone oszczed 
nośct. 

Jimmy Wartker odpowiedział 
wprawdzie, że już przeprou^adził 
oszczędności na 40 mĄori<5»- zło
tych, na co bankierzy oświadczy
li, ze to jest tyłco kropla w mo
rzu i że możrtaby ukródć .wydat-1 

ki o wie'e skuteczniej, kJaffąc dy
misję itysia.com urzędników, któ
rych zaangażowano jed>Ttie ze 
względów politycznych, a którzy 
zjawiają się w biurze tylko co 
dwa tygodnie, aby pobrać pensje. 

Jimmy Walker wołałby jed
nakże powiększyć dochody przez 
nowe podatki, 10 jednak może 
jeszcze bardziej zahamować ży
cie ekonomiczne miasta i zmniej
szyć (jeszcze jego dochody. 
Finansowe kłopoty Nowego Jor

ku zwiększają się przez koniecz
ność dostarczenia pracy, żywno
ści i mieszkania milionowi ibezrd-
botnych, którzy za ostatnich 6 
miesięcy kosztowali miasto wię
cej niż 250 mirjonów złotych. 

Poza fabryka drutu przy ul. Luc 
ktei 35 gdzie zainstalował fatszer-
ską mennicę. Bromberg posiada 
wielką 3-piętrnwa kamienicę przy 
ul. Pańską 81, gdzie zajmuje duże 
mieszkanie na 1 piętrze. 

Adolt" Bromberg mimo, że ustą
pił z szeregów policji, nie przestał 
brać udziału w życiu towarzy-
skiem policji warszawskiej. 

Do ostatniej chwili fałszerz - ka-
mienicznik piastował godność... 
skarbnika w policyjnym klubie ło
wieckim (Wileńska 11); którego* 
był członkiem. . 

Bromberg sam był zapalonym 
myśliwym. 

Na wieść o aresztowaniu fałsze
rza. zarząd klubu zwołał na dzieli 
13 b. m. nadzwyczajne zebranie, a-

by zająć się sprawą Bromberga. 
Na zebraniu tem zapadnie uchwa 

/ta o skreśleniu Bromberga z listy 
członków klubu oraz zbadane bę
dą rachunki i księgi kasowe klubt* 
łowieckiego. 

Na drucie telegraficznym 
/.bliska zdaleks 

— Znana w Polsce lotnlczka Amy 
Johnson zaręczyła się w Londynie z lol 
nfkiem Mollisonera. « 

— Największy sterowiee wojenny „A-
kron" wpadt w burze ponad brzezami 
oceanu Spokojnego. 

— Prezydent Xmdenburg odbył dłuż
sza naradę z BrtliKnziem na temat re
konstrukcji rządu. ^ ^ ^ . 

— Zmarł Książe Piotr Njejosz. naj
młodszy syn b. króla czamogórśloiezo 
Mikotata. 

— Generał Ma rozpoczął w Mandżu 
rłi północnej ofenzywe w kierunku Cy 
cykara, wypierając wojska japońskie. 

— Trybunał w Kownie rozpoczął 
wczoraj przy drzwiach zamkniętych roz 
praw* przeciw b. min. skarbu Petruli-
sowi o przywłaszczenie sobie 250.000 
litów. 

— W sądzie wojennym w Kownie 
wyznaczono na 24 b. m. proces 2 Niem 
ców Meyera i Bekera o szpiegostwo w 
Kłajpedzie. 

— W pobliżu stacji Nlegorleloje M-
strzelili agenci GPU mężczyznę, który 
wyskoczył z wa«onu pociągu miedzyna 
rodowego jadącego do Warszawy 1 
oświadczył), że został zabity złodziej, 
który skradł pieniądze. 

— W m. Pleszczewice ta BlałeJrBri 
sowieckiej dokonano zamachu na miej
scowego komendanta GPU Chramkowa. 

— Żeglarz austriacki Hehn wyruszył 
deis wieczorem sam jeden w swej lo
dzi gumowej, mającej 6 rr.tr. długości 
w podróż przez Atlantyk. 

— Nowym ambasadorem francuskim 
przy stolicy apostolskiej został miano
wany dotychczasowy poseł francuski v 
Pradze Roux. 

17) 

Władczyni podziemi 
— Urodziłam się vr rajowte 1 tam mieszkała 

cala mora roćz.r.a prócz starszej stostry, która 
wryszla zamaż za obywatela austrjacktego t prze-
riosla się do Lwowa. Szwagrowi powodziło się-
do*kon2".e, był r.a drodze do zrobienia duże?o 
niajątku, i e jego pożycie małżefiskie pozosta-| 
wlało dażo do życzetia. Tak u-ięc moja, biedna I 
•ćostra ryebło zatęskniła za domem rodzonym,! 
e r/z mogąc z pewrych względów przyjechać do 

"Posf, pisała rozpaczliwe listy, abym ja do niej' 
przyjecha-a- Pr-czz* wysłajj mnie do Lwowa 
I tam zaskoczy' ras wybuch Wojny Światowe}. 

— V~:<L 1914-ty, — mruknął Stern, bawiąc 
# e zegark-iem. 

— Tak_ PraeukKlirimr sle d» Wiednia, to 
cnaczy tyiko my dwie, gdy* szwagier pozostał 
jwe Lwowie i riebawem został odcięty; Rosjane 
maszerowali, na Kraków. A tymczasem my dwie 
mieszkałyśmy w stolicy Austro - Węgier, żyjąc 

.-prawie w nędzy— , 
— Proszę sle stieszczac, —^gpominal Słenu 
Pomimo *.o Rena przedstawHa dość szczegó

łowo swofa niedolę, kiedy po śmierci siostry zna
lazła się z-jpełnle sama w obcem środowisku, bea 
środków do życia, bez możności znalezienia sobiej 
Jakiegoś zajęcia wobec nieznajomości Języka nie-
••ecUeco, oraz w (tanie ogromnego przygnębie
nia z powoda bratał wszefcidi wiadomości o lo-
KC pozostałych w Rosfi rodziców. Nic dziwnego, 
U w tych warunkach przyjęła z wdzięcznością 
ofertę małżeńska pierwszego lepszego człowieka, 
laki sle nawiną! pod rękę. 

- I to był wfeimę Botoatow Mar*, tak? -
Trtrnc* Stern* # 

— O. nie! Marsa poznałam dopiero na wios
nę rokn 191S_ Moj mąi był studentem medycy
ny i przygotowywał się właśnie do ostatnich 
egzaminów™ 

Małżeństwo niewiele Jasnych drwił dało Re
nie. Nazajutrz po promocji przydzielono świeżo 
upieczonego lekarza do pociągu sanitarnego 1 od
jechał na wschód; Juz w dwa miesiące później do
stał się do niewoli rosyjskiej. 

Rena otrzymywała wprawdzie teraz zasiłek, 
Jako żona oficera, ale chyba głodomorowi mógł 
wystarczyć taki zasiłek w czasach, kiedy arty
kuły spożywcze nabywało się po paskarskich ce
nach. Wydawano żywność także na kartki, to 
prawda, lecz Rena nie miała czasu, ani sil do wie
logodzinnego stania w ogonkach przed sklepami. 

— Zresztą był taki okres, że mimo najszczer
szych chęci nie mogłam wówczas wychodzić 
z dot UH— 

— Chorowała pani ? — spytał Stern. 
Bardzo ciężko. I odWto się to na zdrowra 

jgo dziecka, które wtedy przyszło na świat._ 
" Rena znalazła się w skrajnej nędzy, choroba 

dziecka nawet jej ślubna obrączkę wypędziła do 
lombardu. Coraz częściej nawiedzała zrozpaczo
ną matkę pokusa, by rzucić się wraz z dzieckiem 
w mirty Dunaju. _ , « » , . 

— I wówczas zapewne zjawił się Bolesław 
_ s. — wtrącił Stern, nakręcając demonstracyj-

nłe zegarek. — Mogę pani poświęcić Już tylko 
dziesięć minut. . . , 

— Wówczas zJafwfl »łe Bolesław Mars, — 
Powtórzyła głucho. — „piękny Bolo", rzucający 
pieniędzmi na prawo 1 na lewo. złoty młodzie
niec który dzięki swoim stosunkom potraW się 
przez cały czas trwania wojny uchronić od służ
by wojskowej- Nie musiałam być brzydka, sko
ro ten zblazowanyutracjusz zwrócił na mrrie uwa 
n p o Jednorazowem spotkaota aa ulicy. Zawró-4cJŁ Ponzedł za mną 1 od dozorcy jkąmlenłcy, w. fctó. 

rej mieszkałam, dowiedział się o me] rozpaczliwej 
sytuacji. Odrazu zaczął mi się narzucać z swoją 
pomocą <.... 

— I wkoncu została pani jego przyjaciółką. — 
Stera był już wyraźnie zniecierpliwiony. — Oczy
wiście dlatego, by ratować dziecko, — złagodził. 

— Tak, zostałam jego przyjaciółką, ale nie 
tak prędko. Jak pan może przypuszcza. Przeszło 
3 miesiące trwały trrnizgi Bola, a zdecydowałam 
się dopiero wówczas, gdy mi przedstawił list ja
kiegoś jeńca z Syberii, w którym była wzmianka, 
że mąż mój umarł na tyfus w Tomsku... Zamiesz
kałam z Bolkiem— 

— Który zabezpieczył panią przed nędzą, ale 
raiły w pożyciu nie był™. 

— Zgadł pan, — westchnęła, — a Jego ty-
ranja stała się nie do zniesienia, kiedy roztrwonił 
resztki ogromnego spadku po matce. Wówczas™ 
wówczas zaczął mnie sprzedawać. Biciem trmie 
zmuszał, a co gorsze, groził biciem mej maleńkiej 
córeczki. Pan rozumie... musiałam. 

— Tymczasem wojna się skończyła, — przy
naglał Stern. 

— Skończyła się 1 z pierwszym transportem 
jeńców powrócił do Wiednia mój mąż. 

— Jakto?! Przecież podobno umarł na tyfus.! 
— To było łotrowskie kłamstwo Bolka, któ

ry własnoręcznie napisał ów list. A Ja wówczas 
byłam zbyt przygnębiona, by żądać pokazania mi 
koperty owego listu z Syberji, lub by dochodzić 
inną droga, czy wiadomość o śmierci męża jest 
prawdziwa.— 

— Hm, zapewne™ I cóż dalej? Błagała pani 
fflęria o przebaczenie? 

— Och, jak Jeszcze! 'Ale zaciął się, przepro
wadził sprawę rozwodową, odebrał ml dziecko 
I wyjechał z niem do Polski— A ja staczałam się 
coraz niżej— Aż pewnego wieczora spotkałam 
znów Bola. Był wtedy fordanceTem w jakimś I 
gorszym. daochJgB.I zaproponowaj mi zmiejscaj 

współpracę; pamiętał jeszcze, że miałam zawsze 
ogromne zacięcie do tańca, nerw taneczny, tak to 
nazywał™ Zgodziłam się.. Wolałam być tancer
ką, niż tem, czem byłam w ciągu tych trzech lat, 
jakie upłynęły od mego rozwodu. Odbyliśmy 
z Bólem tournee po wszystkich stolicach Europy. 
Powodziło się nam coraz lepiej, gdyż był to okres 
największego rozkwitu dancingów; ludzi, znęka
nych wojną ogarnął wówczas szał tańca 1 zaba
wy... 

— Reno Beryl! — przerwał Stern głosem 
bardzo stanowczym. — Mój czas jest naprawdę 
bardzo cenny. Proszę się streszczać. 

— Dobrze, proszę parta, — odrzekła pokor
nie. — Więc przeskoczę odrazu do wypadków 
z roku 1925-tego, kiedy to występowałam z Bó
lem w dancingu „La Estrełla" w Buenos Aires. 
Tam poznałam bogatego Argentyńczyka, który 
z właściwym tym ludziom temperamentem za
czął mnie nadskakiwać. Był to odrażający osob
nik, gruby, ospowaty™ -~j 

— Mniejsza z tem. Co dalej? 
— Pewnego razu Ricardo zaproponował nam 

wspólna wycieczkę autem. Bolo przystał skwa
pliwie i pojechaliśmy we trójkę. 

— Domyślam się reszity. Ten Ricardo kupił 
panią od Bola. v 

— Ale nie domyśla się pan, kim był Ricardo, 
jakiego rodzaju przedsiębiorstwo posiadał... 
I w tem więzieniu spędziłam 5 lat. Długich pięć 
lat I Opowiadanie o mej ucieczce z tego prcWa 
zajęłoby zbyt wiele czasu, a pan się spieszy.. 

— Tak, tak, — potwierdził Stern skwapli
wie; zatem w roku 1930-tym powróciła pani do 
Europy .żywiąc tylko jedno pragnienie: spotkać, 
Bola. 

— Nie, panie. Spotkać, odnaleźć moje dzlec* 
ko! Zgórą rok trwały te poszukiwania, aż wkofr» 
cu znalazłam mola córeczkę tutaj, w Warszawie* 

I .<D. c, Ł ) 
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6oduii wiezieM 

Porucznik anKryfcanaM. Musie, któ
ry *~az ze swą :**c~t>-». Syf 

p.-rtesu o z a M i s n o Hawajczy-
ka Kahaha-i-aj i został skazany aa 1 
<i-y:af.-* -td^a) rodz^-ę więzienia. 
cdkwne:idero>»any zosał do San Tran 
c:s'so-

Atii o t ar.: jego wspołMkarierrl. ma
rynarze Lord i Jones, n* becU podda-
E zsdaerrra pastępo-wnlB dyscypMnar-
reirr: i zachowają swe dotychczasowe 
Jang: sł^ż^owe. 

Pi=i Massie. k:6ra orała zeznawać* 
JBSO ś»-adek » rozpramie przec:» j 
erre-e-n Hawajczykom. oskatioeyro o. 
Jej zgratce-*. poradź:! je: ad»-oka-_a-
fcy zrzekła re i t irj l i : wyjechała ra-
rycVnUs: z rlocol-Jhi. Aiwośat Darro* 
sJ-aznw. bow-wm przypuszcza. że * o - ' 
bec t»o"nien-a wszystlcc!'. cskarżo- • 
»ych o zabóistiro Hawajcźyka. pazos-a 
r < pa-" Massie * Hoootu!a i pojawię- ; 
c * r.e jej na rozprawce. mogłoby nrei 
r .»* ' ic« ' !e . a w każdym razie bar
dzo przykre dla BleJ Bastępsrwa-

i Kolporterzy i fałszerze srebrnych 2-złotówek 

Winszujemy 
Dziś: Pankracemn. 
Juno: Serwacemu. 

o o o 
Ż O M zabójcy 

prezydenta Doamera 

wwaktarta, Marła Gorgsjow. z i>-
Spektoretn policji paryskiej p. Oasł-

zezaaa. 

„Atmiranfe Grau"— 
trieony rewoiudonista 

Na dwu nalwięksźych okrętach floty 
peruwiańskiej „Almirante Oran" 1 
„Colonel Bołognesi" wybuchnął bunt, któ 
ry miał być sypiałem do zbuntowania; 
całej Ameryki Południowej. 

ZrewoKowanyćh marynarzy zaatako 
wano z dwu stron: na samolotach i na 
łodziach podwodnych. Zbuntowane o-
kzęty zaatakowano zapomócą bomb, tale 
długo, p6W załoga nie wywiesiła białej 
chorągwi. 

Załogę aresztowano 1 przewieziono 
do więzienia na wyspę Lorenzo. 

Bunt na „Almirante Grau" ma swo
je specjalne znaczenie. 

Krążownik ten jest rewolucjonistą 
Pcruwjańczykńw. 

Służył on za teren' walki Sanchera 
Cerro przeciwko prezydentowi Peru 
LeguiL Wreszcie, L.egura zdobył okręt 
..Almirante Grau" i uciekł na nVm wraz 
z rodziną przed gniewem swego ludu. 

W ubiegłym roku wybuchnął bunt 
przeciw dyktatorowi Cerro, i znowu 
terenem buntu był krążownik „Attrwran-

! te Grau". Obecnie., Jest to, więc, już trze
cia rewolucja na pokładzie tego okrt/. 

BaiK- '-lize-z-.- k-i.?_::c"v*- P^-ror"?v.~.% --<'.":••*_•< sre'"-'-'".. J:-4J". Z'. .\a"a" 3r/'.'/ h. przodownika poi;cii Adolfa Brombersta, właściciela fabryki 
i-ii.~pW- "••>•• L'-ck e ;3* : ' ias r : : y przv J!. Pan-k ej SI w \Yar*za\v.e. oraz F-aic szka Pawllszewskiejo i Oskara Szytke. Wszyscy ialszerze i koł-

* . porterzy u!syf:ka:ów znaleźli s.e już \»- are*zc:e. 

Zabawne zdarzenia z wyborów francuskich 
Kto przejdzie tyłem przez bulwar St.MicbeY!--Oddzielne koszary 
dla... kobiet-Ławki dla przyszłych matek - „Odmładzajcie się 
przez... mój wybór!"-„Pozłacane pigułhi kapitalizmu*'-Stracony 

rai na ziemi 

Powitanie 
dzielnej lofnicrfei 

Na wybory dr> parlamentu fran-'gło. zapropinowal swemu 2wyc;c-| la, która ma być matka, zasługuje 
•cnikiezo padł :rasxzny c.eń za- sk.enrj współzawodnikowi OMai- na wdzięczność Ojczyzny. 
bójstna prezjdenta Doumera. M:-| nią próbę. Miała to bjć próba na-' Jean Mari: Charbonmer prze-, 
mo to. wyhory te. jak wszystkiej iurv sportowe;. Za zwyt ezce miał padł przy wyborach 1 maja: gło-
zreszu wybory świata, obftiowa-, być u/nanv icn. kto potrafi przejść | $owaiy na niego zaledwie 43 oso-, 
\j w w-ełe szczerze zabawnych, tyłeni. nie potknąwszy się. od pla- by. k 1 
incydentów. cu St A\ichc'.. aż do fontanny Me- Ż rozpaczy upił się, a poiem sfo-

Jeden i dziennikarzy parysiica dyceuszów w Ogrodzie Luseinbur-; tografowat w pozie napoleońskie ' 
przy lei okazii przypomniał, iż 
podczas wyborów francuskich z 
przed czterech lat najzabawniej
szym kandydatem był niejaki Du-
ćouaad. wystawiony przez Dziel
nice Łacińską. 

W protTarrie swym obiecyTial. 
te będzie cudziennie od S-ei wie
czorem pracował nad zwakza-
micm »edzy. A jdy to nie porno-

Nowoczesne szaleństwa, czy zbrodnie! 
Pewna śmierć za 15 tys. zt. 

skim (koto 7 minut drogi). 
Zakładu ti:e przyjęto i dowcip

ny Duconnaud przepadł, mimo 
wszystko. 

W tym roku ..dowcipnym" kan
dydatem był pewien były podofi
cer Jean Marie CharbonnieT, który 
kandydował jako -.niezależny". 

Przez cały miesiąc przemawiał 
co wieczór :v innej knajpie swegc 
okręgu i ponieważ nie brakło mu 
dowcipu, więc miał pod dostatkiem 
słuchaczów, a także poczęstun
ków. Na ostatniem z owych .ze
brań przedwyborczych" przema
wiał za prawem wyborczem ko
biet. 

— Kobiety powinny, jednak, peł
nić narówni z mężczyznami służ
bę wojskową! — wołał. 

— Czy maja mieszkać razem z 

z podpisem: „oto moje Waterioo' 
* 

Podczas wyborów były jeszcze 
inne humorystyczne momenty. 

Oto jeden z kandydatów nawo
ływał swych wyborców do aktu 
miłości chrześcijańskiej. Rozwie
szał on odezwy następującej tre-
ści: 

„Czy to nie smutne, by dwaj 
mężczyźni, jak ja i mój przeciwnik, 
musieli się sprzeczać? Pomóżcie 
nam do zawarcia zgody, wybiera
jąc mnie., Resztę załatwię już 
sam!...-' 

,* 
Inny kandydat nawołuje w o-

dezwach: „Odmładzajcie się!" i 
przekonywa, że dotychczas wy
borcy byli zgorzkniałi, skwaszeni, 
zakłamani i smutni. „Wybierzcie 

Po>tc;a artgre"?ka, a nawe: mrt:- 'odrzuciła propozycję samobójcza. 
Bterstwo h:- :r.wa jrłow:ą sie nad Trzech cży czterech kandydatów 
legalnym s:v>sobem zapobieżeta przyrzekło ve -"3-tyś'eć". Zazna-
ittprezie. kv':a o :!e d o i z e <fo SVJ czyć r3'e?y. że szanse wyjścia z . - , ..«,.-, ....v.,Ł>ow ,«.Ł-... -, , .. . 
<VJ, wedlng w^ze"<!ego ?rawdo?o tukiejto upadku z re«z-kami życia | żołnierzami w koszarach? — spy- mn:e, a wszystko sie z-mieni. Ja 
cobieństwa po:.azr'e za soją są tano. znam przepis na wieczną mlo. 
*-rt:erć człowieka. i Wr 1:1M. | _ Nie — odparł Charbonnier — do,;ć!"- w 

Jedna z wyrw-.nii RiBOwych, na I WylwófnU wprawdzie oWecaje, I <<> ^ b y zbyt pociągające dla , * , . , . . , 
Krecaąc iitn <-— czy. poszukuje za ' j e ^^^ starali aby samolot I ^"m- Powinny mieć oddzielne ko. Niektórzy kandydaci lubią dra-
portwcą oz'o«zei śmiałego p 'ota. ^-.e z n t . a , tfc^y pożarem po upad 5zarf_ ' , 0 zi wysokim murem, by i styczne porównania 

V»j, oraz 
a. 

skromności, ale, może. iu4 prze
sadnie się chwali pewien młodzie
niec. który głosi: 

„Urodziłem się w Ljonie, jak 
Ainpere, Suchet. Jacquard, Jules 
Favre" 

Niewiele, ale zato pożyteczne rze 
czy obiecywał pewien kandydat z 
.A)̂ go okręgu Paryża. 

Po pierwsze: zniesienie wszel
kich podatków; po drugie: całko
wite rozbrojenie; po trzecie: dla 
każdego obywatela miesiąc urlopu 
na koszt państwa; po czwarte: dla 
każdego obywatela, który prze
kroczy 60-ty rok życia, dożywot
nia rentę. 

Życie byłoby wówczas rajeni 
na ziemi. Cóż. kiedy owego pełne
go najlepszych chęfci dobroczyńcy 
wcaie nie wybrano. 

Znana lotniczka niemiecka' Elli Bein-
hnrn przeleciała w tych/dniach z Euro
py dn Austra>li przez, ttjdie, S)am, In
die Holenderskie do' Sydney, gdzie 
przylot je] powitały tysiączne rozen

tuzjazmowane tłumy. 

UMOWA KONTYNOENTOWA" 
Wiceminister Przemysłu I Handlu 

dr. Doteżal podpisał w Bernie w 
imieniu rządu polskiego porozumienia 
kontyngentowe ze Szwajcarią w spra
wie przywozu i wywozu. 

Dzięki tej umowie rolnictwo polski* 
oraz pewne g3tęzie przemysłu mają 
zaj-warantowanc możliwości eksportu 
dn Szwaicarji. 

Układ ten ma wejść w życie 20 bm. 

-spec: 
k 

li?-." w «?a_c"an:t3. k-Ary po< ^ ^azby^rn^m była pomoc I n-e ""^^ w n o c y uciekać. ' "„Wyplujcie pozłacane pigułki ka 
l * " ' - ^ ' ^ ° " ! ^ ^ i Wszyvkó to :ednak me Ale ponieważ jesiem feministą z'prtalizmn! Nie głosujcie za X-em. 
r;.«ecr ztrycti perspektywy zbyt zachęcające. J przekonania, wiec zarządzę rozsta który jest wszą walki klas. . 

W swoim czasie ar Hollywood I wit?le w. "ry."} Paryżu ławek spe * -j prostopa- e na 
t;tT,-. iłt-:ała .drużyna śmierci . której 1 c'3 n e 

' Żiawałohy sie i e takie o%\o»tt-cz^'ywit zawodowo trudnili się. ^ ^ 
nie pozoslanie wogÓte bez odpo- .p*^™\ z samoioarrr. d.a zdj-i 
•wiedzl Tynv:zas«n ,_t w g o d z h e " ' ^ ^ T 0 " - Z <Jwunas!ii członków 
poorwaret: birra wytworni czeka- :e: c^zyay 11 zostało zab.rych. 
ło w przef jcko.Ti 6 kandydatów j Według praw angielskich, policja ] 
^mtercl Do wteczora zgłosiło s:c:nłe może przeszkodzić komuś w doi 
Jch około 4"'. !prowadzen:u do upadku jego wła-1 

Wszysrk-n wylatsHiioiM dok ład- Isnego sam-iloru. jeżeli nie czyni te-1 
ll:e w t 3 * : i większość — irzeba go wyraźiie w celach samobój-
lo powtedzeć na jch pochwałę, —iczych, 

dla kobiet w ciąży. Kobie-1 Trudno wymagać od kandydata 

Sfetfffcf kataklizmu 

- s - : -

Co rnoza gwiazd? m dzieA 12 majaT 
Znlnm ptzrtfdfl 

N̂ e 6x *r^ z2T,'ze-
kzTĆ. ze »cz«---e zo 
Idzsty raa-x przv« •> 
są na*tr9K cl^śi r:« 
•—łe. połączete Z M 

•nTtlierrf perspek 
»a—- na przv-

J'<i. meeheetti, nie 
tudowolemem Uh nai% W czas* tym 

; crłzJ.-we r-tpof-zw-*.: a. ntaszeia z 
C.obiJrń tlcnzmi; le irpłvw-,- n > p o 

I t r y t T * h*i*. -'r^yr-di d-r<"> póż-i 
i f e . •»• ir 3-» •5^--<sre--a ; e ".t-wfca rad 
I ł>TTZ ~ir*. —_ 

NaocW raart dzUhtJU.; mott mm 
\ prz— *.'i Jsirieł rvmt fłrzefyc a. zmia-l 
I r y . - ' -oz* ' »ane. mytk bmiiirl poflf-
1 jw«-e : «!<'-—n*ć i i rtiyrm. I>ził raro 
I T—nttrrt- it~<-ii t » źe znalomyml lab 
\ przyiaeiótrii. ieft-zy za-r-:t'.z\% r e 
! Ta«ze-v '-i-zt^-r : m"yft. >y.zni nam 

r">c«"-e '& yrw- lxr-2cz" *-e ró»'-
o*z v etsza cl.-i **rpsir/J piydiez-

rtej i szersze utnterewwmU mnytto-
KC. 

DwWny. i* raaek Ł&mtmr noee 
cam roTnieł preynteić pomysły no
wych speknlaeyl lab Interesów, wię
kszą wyristazcźośe i oryrtiBłność. 

W «*:<••» poołńedrimi — po rodź. 
tS-el — r~̂ ż**rry być narażeni aa ia-
kiei frzrmi/ojacf przykroili domowe, 
repowodze- a •xzx-.owe łub łez moie-
irv byt OT<-vrs zachowa.-<m «:e m-
r<vch os/>b iTzręidem ras samych. 

W każdym rar^e te rozczaruuwU 
Ub smu->- rje będą sflne «Ti długo
trwale. itfyi wieczór zapowiada zie po-
myilnie • przyreiie pełnie dobrego 
poczucia l powodzenie. Im póź- ej — 
rem «?'ej hecz-»ry s ę ezał*. 

Dziecha ćzH, urodzone — dHirme, 
, wfidcze. » y - - * ł e . zapragnie rządzić 
Im-.—, co tpri i lę do pe»"neto (topniał 
pojedzie. J. S. D. 1 

Radio warszawskie 
tt Tl ~ j |—I Tl " i T r f lVt ' i i ii n 11 i dna «zpHaMcł«L 16J0: 

• o . Ryry. , 
it-K: Oiayt J*ćUtk mwoKf pot»- 17.10: Odczyt .Wtpeamieah z Legjo 

mrwt z mwz&amenem mowych por1*- ró»". 17.36: Muzyka klasyczna. 
<M» aa r'> pT>a»r-. 12.35: K m c e t z 19J5: PłyłT-'-
F.'.~iarmar.:. n : i i J ? . : Awiycia poświecona Prezydento-i 

I !4A5: Płyrv. ! »* Dzpr-*:: Francukje] i. p. P. Doo-' 
I )«25: Wizy*. JHtmt txhwkT • • r y - mer * dr o Jego pogrzeby. 20J5: Telie-

?»!*< w . - - - e ; p<»j CzamobyteW.:'on „Bardzo przy/emne m*as«.i)". ?).*>; . . .. . . 

5.y.: Pr '< -3 -« fcdz«c4 ••iTłzych. ! Miwyża •ekka. .Nadesłane droga radjową, zdjęcie przedstawia rumy jednej z 
1A-20: Le<-.j Jarrka (rancTikwcoul aiJB: Siocbowiiko JCaiaryi jflK. w Ljonie. zniszczonej katastro falnem obsuwaniem sie 

|fr46.-Praez^r*fene zotatz*. M e d r . - a ' * .*>: Muzyka «uecZOL - / ziemi ZS wzgórz, 

WARSZAWSKIE MIGAWKI SĄDOWE 

Okazyjne kupno 
Jak pan Wacław obraził Sąd Okręgowy 

kamie-
zwałów 

Pan Wacław Łosiński iest czło
wiekiem niezwykle oszczędnym. 
Żeby coś taniej kiroić, nie pożałuje 
trudu ani fatygi. 

Kocha sie w „okaziach". Kupnie 
przez to często rzeczy niepotrzeb
ne, albo w ilościach wręcz olbrzy
mich, albo w miejscu klouotliwem. 

Tak też było i tym razem. Szedł 
sobie pan Wacław ulica Marszał
kowską w „niedzielnym garnitu-' 
rze" z goździkiem w butonierce. 
kiedy nagie mrugnął na niego jakiś 
facet z workiem na plecach. 

— Kupisz ean toto? 
— Zależnie ma sie rozumieć, co 

tam jest? 
— Piętnaście kilo prima wieprzo

winy. 
— Na jaką cholerę mnie wieorzo 

wina? 
— Na taka cholerę, że do kapu

sty, takźesamo z cybtrfka. na roni-
sztyk z biglem, w grochówkie wrzu 
cić i przyda sie, a cena za półdar-
ma. 

Ten ostatni arsumeirt zwyciężył 
i pan Wacław stał sie no chwili 
właścicielem 15 kilo wieprzowiny. 
Co jednak zrobić z tym fantem, je-
.śli się jest na drugim końcu miasta. 
Szczęśliwy nabywca wsiadł z wor
kiem do tratowani. 

Nie jego oczywiście wina było, 
że w tramwaju panował ścisk i że-
worek z prima wieprzowina lekko 
plamił. 

Pasażerowie nie chcieli iednak 
zrozumieć tak naturalnej rzeczy i 
wywiązała sie awantura. 

— Coś oan ze świnia do rrawma-
ju wsiadł? 
[ — Z czem wsiadł z tem wsiadł! 
Nie pańskiej babci teki owaki.fen-1 
teres. Jak komu źle, niech bierze 
Itaksówkie. Hrabia de nędza z suro-
Iwym schabem nie może iechać. Da-
irem noskiem pogardza. 
. — Panie konduktorze, proszę n-
snnąć tego człowieka. 

— Tylko nie człowieka, ryłłco nie 
człowieka, panie szanowny, licz si« 
tan ze słowamy. 

— Raz pakunek wala pasażerów. 
znakiem tego nieczystość sie w 
alem zawiera 1 pomimo, ie danv 

właściciel -worka bilet posiada, 
wagonu można go zdjąć. Wysiać 
dasz pan, czy władza ma pana po
prosić! —r zakończył urzędowym 
tonem cały spór konduktor. 

To było początkiem gehenny par 
na Wacława. Nie wysiadł, ale jesz* 
cze walnął workiem jednego z pa
sażerów. Nadbiegł policjant i spo« 
rządził trzy protokóły. 

Za pobicie, za opór władzy, ora*' 
posiadanie mięsa z nielejralnego u* 
boju. . I 

Pan Wacław rozpoczął wędrów
kę po sadach. Tłumaczył sie, płacił 
kary, stawiał adwokatów. Cena ku 
pionego okazyjnie mięsa wzrosła 
już do 10 złotych za kilo. A do 
końca procesów było jeszcze dale* 
ko. i 

Jedne sprawy rodziły drutie. 
Aż wreszcie nieszczęsny WaonS 

stanął przed sadem okręgowym i 
PO nowym wyroku skazującym, za 
wołał z goryczą. 

— Nie byłem bandyta* ale zrobNi 
cle go ze mnie \ 

Rzecz oczywista, że sad okrejro* 
wy sie obraził. Sporządzono nroto* 
ikół i pan Wacław stanął przed sa« 
dem grodzkim. •, 

Ze łzami opowiedział historie o* 
kazyjnej wieprzowiny, kończąc te* 
ml słoww , 

-^Jwie dnze świnie mÓKłbynt 
kupłPza te pieniądze, które mnie te 
dwa schaby. 3 cynadry i jedna sie
kanka kosztowały—to jak mogłem 
nie mieć żalu w sercu? Jeżeli si» 
wielmożny'okręgowy sad na maie 
pogniewał, to najmocniej go za to 
przepraszam, 

Sędzia F. Gadomski wziawszr 
pod uwagę, że oan Wacław działał 
w wzburzeniu, wydał wvrokjmie-
witimajacy. Ponieważ od czastriak 
oskarżony wdał sie z pechowa wie 
przowmą, był to pierwszy tego ro
dzaju wyrok, zrobił on na omt 
wstrząsające wrażenie, 

Pan Wacław podbiegł, ncałowaf 
Stół sędziowski, chwycił w oblecla 
BSkarżyclela publicznego, wycisaH 
dwa płomienne całusy na policz
kach woźnego, krzyknął „hurra" 1 
wybiegł z sali. . 1 
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XII Zjazd Psychiatrów Polskich 
W dniach 14, 

w Białymstoku 
odbędzie się XII Zjazd Psychjat 
r6w Polskich. 

Otwarcie Zjazdu nastąpi dn. 
14 maja o godz. 11 m. 30 sali 

15 i 16 maja I przewodnictwem Pana Woje-1J. Walewski, lekarz powiato-
i Cboroszczy wody M. Zyndram-Kosciałkow- j wy, dr. A. Zabłocki, lekarz 

skiego stanowią: dr. Z. Brodo- grodzk:. 
wicz. prezes Biał. Zw. Międzyk., Członkowie Zjazdu dzielą się 
przewodniczący Komitetu, dr. na członków czynnych i gości. 
W. Bajeakiewicz, prezes BiałosL | Członkami czynnymi są prze-

Radv Miejskiej m. Białegostoku. Obw Zw. Lek. r\P.. dr. S.D*.. dewszystkien, członkowie Pol-
„ . . . ' , . -i- A resz, dyr. Biał. Wojew. szpit-w skiego Towarzystwa Psychjat 
Komitet organ«cy,n y Zjazdu C h o r o s > „ „ . >mw. K o m i . 

pozosUiący pod faonorowem ^ d r K ; F i e d o t ^ w i c z , p r e zes 
" Polsk. Zrzesz. Lek. wojew. Bia-

P l f l r S Z f l f B R r K S D O S n l p^^denTmiasta BiaTegostoku. 
ur Rlałwmctnku dr. J. Lewitt, nacz. wydz.zdro-
W BlałymSTOKU ^ ^ ^ Białegostoku, inż. 

Wczoraj o godz. 12 miń. 40 S. Michałowski, Starosta powia-
Pan Marszałek Józef Piłsudski towy, za«L przew. Komitetu, J. 

rycznego, a także inni lekarze 
polscy, którzy się na 'Zjazd za
piszą. Gośćmi mogą być wszyst
kie osoby zaproszone na Zjazd, 
osoby interesujące się naukowo 
zagadnieniami, rozpatrywanemi 
na Zjeździe oraz osoby towa
rzyszące członkom Zjazdu. 

Wkładka członkowska Zjazdu 
wynosi zł. 20. 

Goście i osoby towarzyszące 
płacą po zł. 10. 

Karta uczestnictwa upoważ
nia do udziału w posiedzeniach, 

przejeżdżał przez Białystok w Mieszkowski, Starosta grodzki, 
drodze do Wilna. dr. H. Rożkowski, ord. szpit. 

Pana Marszałka witał na w Choroszczy, sekretarz Komi-
dworcn Pan Wojewoda M. tetu, dr. Z. Sobański, nacz. lek. 
Zyndram-Kościałkowski. I Kasy Cbor. w Białymstoku, dr. . 

3 zwiedzaniu Szpitala, udziału w 

Likwidowanie spraw związanych z Tygodniem „ S t ó w I S S T ^ b t 
PolSkiel Macierzy Szko lnej płatnego korzystania ze skrom-

' ' nego mieszkania i utrzymania 
Komitet Tygodnia Polskiej skiej, Magistrat—Sekcja Kultu-! w Szpitalu na czas Zjazdu i do 

komunikacji między Białymsto-
kiem i Cboroszczą. 

Na życzenie mogą być zama
wiane pokoje w hotelach w 
Białymstoku. 

Od południa 13-go do godz. 
14-tej dnia 14-go maja na stacji 
w Białymstoku będzie czynne 
biuro informacyjne Zjazdu w 
czasie przybycia pociągów. 

oralnego Ziazdu Oddziału 
Pow. Zw. Naucz. Polskiego w Grodnie 

W dniu 8 bm. odbył się w 
Grodnie Walny Zjazd członków 
Oddziału Państwowego Zwiąż 
ku Nauczycielstwa. Pomimo nie
dogodnych warunków komuni
kacyjnych, przybyło na zjazd 
około 100 członków. Po zała
twieniu spraw natury organiza
cyjne), na czoło najważniej
szych Zagadnień chwili obecnej 

Utworzenie Kasy Pożyczkowo-Oszczędnośclowej 
pracowników mlelsklch 

Przed paru dniami odbyło 
się pod przewodnictwem p. Ry
szarda Gołębiewskiego zebranie 
organizacyjne Kasy pożyczko
wo - oszczędnościowej pracow
ników miejskich. Wybrane Za

rząd w osobach pp.: St. Zawadź 
kiego, A. Neumanna, W. Za
błockiego i W. Kucharskiego. 

Organizacyjne posiedzenie Za
rządu odbędzie się w dniach 
najbliższych. 

Kto chce korzystać z ulgi 
przy płaceniu podatku przemysłowego, 

niech pamięta o terminie 
Przypominamy płatnikom po

datku. przemysłowego, że Macierzy Szkolnej wobec likwi-1 ralno-Oświatowa, pokój Nr. 14 zniżki kolejowej 50°-o w drodze 
dowania spraw związanych z 'w godzinach od 12-ej do 14-ej. powrotnej oraz do bezpłatnej |myśl nowych przepisów ustawy 
Tygodniem zwraca się tą drogą ^ ^ s a s s s s s a , 
do wszystkich osób i instytucyj, T r % r n 1/ • • I I I I • I 

^w^aKb^iak d n a i ! TydziBU Czerwonego Krzyża to gorący apel do serc polshich 
krótszym czasie wpłaciły na- . 1 , 1 , . , , . , , . . . 
leżność na ręce p. Z. Kamiń- _ W czasie woiennym szedł; Lecz na to oprócz pracy, o-1 to gorący apel do serc lfdusz 

PflWrńł PUM UOIKufOlff P°k°iu niesie „oświaty kaga-

W dmu wczorajszym Pan Wo- dzić uczucia patriotyzmu, zwła 

Czerwony Krzyż na pomoc ra- prócz gorących uczuć serca | polskich 
nionym, by leczyć. W czasie potrzeba i pomocy materialnej W imię tradycji „przedmurza 

Wszak obok innych ratowni- chrześcijaństwa". W imię wol-

fewoda M Zyndram-Kościał
kowski powrócił z Warszawy, 
gdzie brał udział w Zjeździe 
wojewodów. 

szcza, na kresach wschodnich, 
graniczących z bolszewją, skąd 
złe wpływy idą na Polskę groź
ną chmurą. 

fllbnm pamiąfliewy Zw. Pracy Obywaf. Kobiet 
z okazji Imienin p. ZofJI Moraczewskłe) 

Przewodniczące] Zarządu Głównego 
Z okazji Imienin w dn. 15 bm., wy z fotografiami instytucyj 

p. Zofji Moraczewskiej Prze-: prowadzonych przez Związek. 
wodniczącej Zarządu Głównego' Wszystkie członkinie Związ-
—Związek Pracy Obywatelskiej ku Zarząd prosi tą drogą o skła-
iCobiet w Białymstoku, pozosta- danie podpisów w tymże albu-
jący pod przewodnictwem Pani mie w piątek 13 bm. w godz. 
Wojewodziny Reginy Kościał- od 18-do 20-ej w lokalu Związ-
kowskiej, przygotował artystycz- ku przy ulicy Rynek Kościusz-
nie wykonany album pamiątko-1 ki Nr. 7. 

Odnawianie kart zdrowia 
Piryponrinamy, iż pracownicy kąpielisk winni do dnia 15-go I czujność, sprawność, ofiarność 

fryzjerni, piekarń, sklepów spo- czerwca r.b. zgłosić się do le- j poświęcenie. 
żywczych, sklepów i warszta- karzą z kartą zdrowia, a na- „ ., . . _ . . . . . 
łów mięsnych, restauracji, pi- stępnie ostemplować takową w O te czynniki starać się dziś 
wiart, jadłodajni, mleczarń; wo- \ Wydziale Zdrowia Magistratu Powinniśmy. 
dy sodowej i słodyczy, hoteli, | (pokój 18). Tydzień Czerwonego Krzyża 

czych środków przeciwgazo
wych musimy przedewszystkiem 
ratować duszę żołnierza, wy
stawioną na straszne pokusy, 
nierozumiejącą zgoła klęsk, pły
nących z bolszewickiego raju, 
więc oświecać ciemne umysły. 

Pamiętajmy, że odwieczny 
nasz wróg zachodni, to hydra 
stugłowa, której odcięty łeb od
rasta, a gdy o zgubę naszą, a 
jego korzyści idzie, sięgnie bez 
wahania po kontakt z rozwy
drzoną z wszelkiego człowie
czeństwa odartą, rozbestwioną 
armją szatana na wschodzie. 
Ten zachód i wschód to dwie 
straszne zmory, które, padłszy 
na polską pierś, męczą ją be
zustannie, budząc z letargicz-
nego snu. 

Oby więc obudziły w nas 

ności naszej. O pomoc w akcji 
ratowniczej prosi Polski Czer
wony Krzyż. 

XX-
N A D E S Ł A N C . 

Na Zielone Świątki 
nie jadamy tak ciężkich rzeczy 
jak zimą, lecz pociągają nas 
wiosenne no wal je jak jarzyny 
i sałaty łącznie z lżejszem mię
siwem, drobiem i rybą. Jako 
słodycze pozostaną zawsze na 
stole świątecznym smaczne i 
lekko strawne budynie i kremy, 
które w tak prosty i prędki 
sposób przyrządzić można z 
torebki proszku budyniowego 
znanej firmy Dr. Oetker. Na 
Zielone Świątki nic specjalnego 
się zazwyczaj nie piecze, dla
tego wybór pieczywa pozosta
wić należy pani domu, która 
nieraz zdecyduje się na ogólnie 
lubiane serniki. Dobre przepisy 
na wypiek serników znajdują 
się w książce z receptami Dra 
Oetkera, wydanie F i C. 

przy dobrowolnej wpłacie za" 
ległości tego podatku w bieżą" 
cym miesiącu maju będą im 
udzielane ulgi w wysokości 
50 proc. tych wpłat (bonifikaty). 

Od tych wpłat nie będą po
brane kary za zwłokę względ
nie odsetki za odroczenie. 

Niepobranie kar za zwłokę i 
odsetek za odroczenie stanowi 
bardzo poważną ulgę dla płat
ników. 

wysunięto projekt ustawy O ze" 
spoleniu administracji państwo" 
wej, opracowany przez p. Hau" 
snera i ogłoszony przez Ko" 
misję Usprawnienia Administ" 
racji przy Prezydjum Rady Mi" 
nistrów. W związku z tern Wal" 
ny Zjazd wypowiedział się jed" 
nomyślnie i zdecydowanie, że 
autonomia szkolnictwa w Pol
sce demokratycznej stanowi za
sadniczy warunek zarówno mo
ralnej postawy nauczycielstwa, 
jak również Domyślnego rozwo
ju szkoły i realizacji jej zadań 
w wychowaniu młodych po
koleń. 

Na tej podstawie zjazd 
nowczo_ zaprotestował przeciw
ko zamiarom podporządkowa
nia szkolnictwa administracji i 
usilnie domaga się, aby w wy
padku reorganizacji państwo
wego aparatu administracyjne
go szkolnictwo, podobnie jak 
wojskowość i sądownictwo, by
ło wyłączone z pod kompeten
cji administracji ogólnej. 

Zasiewy na ukończeniu 
Wiosenne zasiewy w połach 

są już na ukończeniu. Drobnym 
rolnikom przyszli w b. r. ze 
znaczną pomocą starostowie, 
udzielając subsydiów na zakup 
ziarna do siewu. 

Zabawy o g r o d o w e na rzecz 
Polskiego Czerwonego Krzyża 

Ogromne zainteresowanie 
wzbudziły zapowiedziane za
bawy w ogrodzie miejskim w 
dniach 15 i 16 maja na rzecz 
Polskiego Czerwonego Krzyża. 

Szczególnem zainteresowa
niem cieszy się organizowana 
w godzinach popołudniowych 
w niedzielę 15 b. m. 

wielka zabawa dla dzieci \ 
Niezwykle urozmaicony prcV 

gram tej zabawy obejmuje m. 
in. doroczne wyścigi na rowe
rach dwu i trzykołowych, biegi 
w workach, oraz inne zawody 
z nagrodami. 

Zgłoszenia młodocianych za
wodników przyjmuje biuro Za
rządu Okręgowego Polskiego 
Czerwonego Krzyża, ul. War
szawska 29 w godzinach od 9-ej 
rano do 16-ej, do dnia 14 b. m. 
włącznie. Wpisowe od każdego 

współzawodnika wynosi tylko 
50 groszy. 

Podczas zabaw przygrywać 
będą dwie doborowe orkiestry. 
Wejście dla dorosłych 40 gr. 

X —  

Zwyżka cen 
na produkty rolne 

W ciągu ostatnich dni daje 
się zauważyć dalsza tendencja 
zwyżkowa na produkty rolne. 

Przerwa w audycjach 
Rozgłośni MUP 

Ostatnie niepogody spowodo
wały, iż zapowiedziane progra
mem audycje Rozgłośni MUP 
w ogrodzie Miejskim nie od
były się. 

Jak się dowiadujemy audycje 
te zostaną uwzględnione w pro
gramach najbliższych dni. 

Która matka nic pr:i«n(:l:ibv obdnrzvć swego dziecka ob
fitością prz'Tu'.iivch smakołyków, by, się na

cieszyć jeco radosnem zdziwieniem i dobry« apetytem. — Przocicż lak łatwo sprawić la niespod/.uu..u; 

Ora Oetkera galaretka 
- -b przyrządzeniem aromatvczne»o b a d g n l n O e l h e r a . 

R a d o ś ć d z i e c i - s z c z e p c i e r o d z i c A w ? 
Dużo przepisów zawiera barwnie ilustrowama książeczka z receptami, wydanie 1'., którą za 40 gr. mo
żna nabyć w każdym składzie, a w razie wyczerpania za nadesłaniem znaczków pocztowych dostarcz;.' 

Dr. Aućusf Oeiker - Oliwa 

- A P O L L O " POCŁ 6j°, 8g 1 10" CHT |JC 
KrólewsKa para Koch«wK6w 0D • ^P 

Janet Gaynor i Charles Farrell 
w potężnym dramacie p. L 

1POWRÓT DO ŻYCIA" 
Reżyserii słynnego RA0ULA WALSHA 

FILM CUD! FILM OBJAWIENIE! 
POTĘŻNY UTWÓR NASTROJOWY 
GENJALNEGO ROSYJSKIEGO REŻYSERA 

SERGJUSZA AJZENSZTEJNA 
Twórcy sowieckiego tUma „PATIOMKIN" 

ROMANS 
SENTYMENTALNY 

ETIUD KINEMATOGRAFICZNY OSNUTY 
NA TLE POPULARNEGO ROMANSU 

JĘCZY ŻAŁOŚNIE" 
Scenarjujz Muzyka 
6. ALEXAHDER A. ARCHAIKI ELSKI 

w k r ó t c e w Klnie „APOLrLO" 

Panki żnmłcim bizpuiniiio 
z POLSKI do ROSJI 
przesyt* jedyn* koacerjoftowana przez 
PrzedrU wicie łatwo Handlowe Z.S.S-R. 

flm.PRESTO 
T i n w i , uL Fredry Nr 10. 

Jednocześnie posiadamy prawo aa 
przyjmowanie wpłat, na skład towa

rowy w Rosji B T o r | i i o * 
Odbiorcy w Rosji nie ponoszą, ładnych 
Icorztów. Paczka jest w drodze do Ros-

ji europejskiej około 10-ciu dni. 
Afentztn na Białystok i okolice: 

G. M A J Z E L 
Białystok. uL Kilińskiego 15 m. 6. 

L E C Z N I C A . 
sVkaszsry|no-6bMkologlczna 

D-ra Ł SZYIiNANA 
Przyjmuje ciężarne w ciąga całej doby 

Pokoje oddzielne i wspólne. 
Elektro- cieplo-swiatlolecze nie. 

Przy łóżkach rsdjo. 
C e z a r f * r a y » ł ł p « ł « . 

L«g|onowa 2, tal. «-W. 

6ablnrt Lafcafafco-Oantyrtyczny 
oraz Laboratoriom techniczne 

S. BERENBLUM 
ul. Sienkiewicza 14. 

C Z Y N N E 
Przy|ecia od 9 do 7 wiecz. 

?r. 1. WALEWSKI 
C h o r o b y w o n e r r e m e , 

f K ó r n e ł m o c z o p t c i o w s . 
rr7fha i ł i rB«lHHhi l i l ł l 4 - l la l7 - l l 

ul Sieakiewicza 14 m. 3, W. 1-41 

LECZNICA 
LEKARZT-SPECJALIST6W 

Blatystok. Mazowiecka 5 (Sienny 
Rynek) teL 1J8. 

Porada, 3 zX. 
Wszystkie specjalności,- Choroby we
wnętrzne. nerwowe, dzieci porady dla 
matek karmiących, aknszerja, kobieoe 
i porady dla ciężarnych, chirurgiczne. 
skórne i weneryczne, oczu, nosa, gardła 
i osin. Oraz gabinet dentystyczny. 
Rentgen, analizy, leczenie światłem 
1 elektrycznością, po cenach lecznicow. 

Dojazd antobasem D . 

„Poprostu trutefi" 
Dziś W teatrze „ P a l ą c e " 

ostatnia n o w o ś ć polskiego 
r e p e r t u a r u komediowego z 
ogromnem powodzeniem gra
na obecnie w Warszawie 3 
aktowa komedja Brunona Wi-
nawera „Poprostu truteń„. 

Akcja toczy się współcześnie, 
porusza ciekawe zagadnienie! 

nieróbstwa pewnych typów po
wojennych żyjących, jak ptaki 
niebieskie bez żadnego zajęcia. 

Dużą rolę w utworze odgry
wa manja bridżowa, jaka ogar
nęła po wojnie niemal całym 
światem, całość zaś jest zabar
wiona aktualnym dowcipem po
litycznym. 

MODERN ""PREMJERA P o c z z t t - K C E N Y 

o godz. O-ej OD 1 ZŁ. 
Rewelacyjne, o niebywałem napięciu'dramatycznem arcydzieło dźwiękowe 

24 
Życie, miłość i szczęście 

można zgubić i znaleźć w 24 godziny! 

GODZINY 
porywający dramat życiowy na tle współczesnych małżeństw. 

Bohaterka filmu „SZANGHAJ EXPRES"? 

CLIVE BROOIi 
„Ulicznica" z filmu „Dr. JEKYLL i Mr. HYDE" 

MIRIAM HOPKINS 
pikantna brunetka Kay Francis 

w r o l a c h a j l ó w n r e ł i 

Film ten przewyższył 
najśmielsze oczekiwania' 
znawców, wzbudził po-

wizechny entuzjazm i zo
stał uznany za szczytowe 

dzieło współczesnej 
kinematografii. 

DflulZMil irisM 

N o w y dom do 
sprzedania tanio 

Informacje ul. Wł« 
ailkowska 26. 

Czytajcie 
„Dziennik" 
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